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Pani C a ta la n i, którey pobyt w  różnych 
miastach Europy, z takiem uwielbieniem- opi­
sywany cayt diśmy w pismach publicznych, d. 
12 t . m. do naszego przybyła miasta. W  kró­
tkim  jey tu pobycie raz tylko będziemy mo­
gli usłyszeć głos ten, zadziwiający słuchaczów, 
znawców zdumiewający. W  następującą so­
botę dnia 17, wyda koncert, o którego m ie j­
scu osobne uwiadomi doniesienie.

Petersburg dnia  1 kw ie tn ia .
W  przeszłą sobotę w wilią Zmartwychwsta­

nia Pańskiego osoby znakomitsze, mające wstęp 
u dworu, udały się jescze z wieczora do pałacu 
zimowego. Skoro wybiła północ odezwały się 
w twierdzy dniała i w kościele zamkowym ros- 
poczęła się rezurekcja, na którey jednakże Ce­
sarz JMsć dla lekk ie j słabości nie znajdował 
s r —  Zaraz po skończcnem nabożeństwie skłs- 
d-no pow nszowania Najjaśniejszym Osobom. 
Tegoż dnia po wszystkich kościołach było solen­
ne nabożeństwo i bito w dzwony. Przez cała 
noc, poprzedzającą niedzielę zmartwychwstania 
stolica była oświeconą, a przez cały  tydzień aż 
do przewodnej niedzieli sklepy kupieckie są po­
zamykane.

Czas w  st licy tu te js ze j niezmiernie jest 
przykry, droga w  mieście tak je s t zła, iż  z wiel­
k im  niebezpieczeństwem ledwie można prze­
jeżdżać,. Pomimo je d n a k  to wszystka jeżdżą­
cych ta k  było wiele, iź  trudno się było rozm i. 
jać, a przy tem pojazdy niepraktykowanie dro­
gie: Za mijęiie kary ty  z dwoma końmi na kilka 
godzin płacono po 60 rubli ass. a z czterma* po 
sto i więcey. *

Szbihcicowi kurlandskiemu KónigjeUow i 
nay łaskawiej pozwolono używać tytułu l ire b e -  
go, który i na potomków jego płci męzkiey ma
spadać. -------------- —

P r  A N C Y A.
P aryż? dnia  1 kwietnia. Słychać o wyda­

nym rozkazie, aby żaden oficer francuski nie 
oddalał się z miejsca, gdzie jest tera". Podwo­
jono baczność na wszystkich podróżnych. Z m -  
darmeryą w P a ry iu  powiększono dwoma kom­
paniami. Uczniowie szkoły prawa nie przesta­
ją wdawać się w polityczne interessa, napisali 
adres do deputowanych, którzy głosowali za 
projektem d> prawa względem ścieśnienia wol- 
hości osob.stey. Młodzież ta , kfcóraby się ra-

cżey tacżyć, nie zaś mieszać do interessow kra­
jowych powinna, oświadczyła w adressie swo­
im : —  „ Przy konstytucji jesteśmy spokoyni 
i  posłuszni, lecz bez niey podniesimy głos, ja­
ko prawdziwi Francuzi, którzy gotowi są prze­
lać krew za oyczysnę i tron. Nie masz rządu 
bez koństytiicyi, Gotowi jesteśoly umrzeć za 
nią. 44

Policja francuska jest bardzo czynną na 
granicy. Mianowano znowu różnych jey ajen­
tów.

Mówią o rozkazie postawienia korpusu ob­
serwacyjnego na granicy hiszpańskiej W'dluź 
Pyryneow. Kilka legionów miało już odebrać 
rozkaz, aby się przysposobiły do dróg,. Jest to 
tylko środek ostrożności, bo rząd nasz me my­
śli wdawać si^ do interessow hiszpańskich.

Oddział żandarmów, prey pomocy blizkd 
200 jazdy, przeglądał dnia 25 z. m- lastek Bu-> 
loński; lecz niewiadomo, w jakim celu.

Zapewniają, i i  minister w o,ny upoważnił 
pułkowników pułków do kassowama podofice­
rów, co dotąd sam tylko czynił na przełoże­
nie pułkowników.

Zabity X iążę B e rry  rozdał w  ostatnich 6ciu 
latach milion 62,096 fra n k ó w  ubogim, oprócz 
njeszczęśliwychjpocbodzących ze znakomitszych 
rodzin, których pieniędzmi lub innym sposo­
bem wspierał. Xśężna małżonka jego, rozdała 
W 4 latach b liz k o  4o,ooo franków d la  ubogich.

Spodziewany tu dziś X iążę Decazes *  ma 
wyjechać za kilka dni do Londynu, dokąd już 
niektóre rzeczy posłał.

Król pracował onegday z Xiążęciem R iche- 
lieu  , i Margrabią La tou r M a u b o h rg , ministrem 
woyny.

Przybył tu poseł Perski, wracający z Lon­
dynu do ojczyzny swojej, i miał wysłuchanie 
u Króla i X iążąt rodziny jego.

Bafdanie Luwela , zabóycy Xięcia B erry , cią­
gle się odbywa. Niektóre gazdy tuteysze do­
noszą, i i  ostatnim razem Jłlizko З00 świadków 
zeznania słuchano.

Professor Gorres dawać będzie nauki vv szko­
łach publicznych w Strazburgu.

Puszczona tu pogłoska o rozruchach w M e-  
dyolanie  i wyższych Włochach, źadniy nie ma 
zasady.

Na ostatnim popisie woyska; koń uderzył 
kopytem Marszałka Oudinot. Jest atoli nadzie­
ja. iż ten przypadek nie pociągnie za sobą szko­
dliwych skutków. Wspomniony popis bardzo



się nie podobał niektórym tuteyszym dzienni­
karzom: —  „ Jest rzeczą godną uwagi (piszą), 
iz  właśnie nazajutrz po przyjęciu w izbie pa­
rów projektu do prawa względem ścieśnienia 
oschistey wolności, zebrano woysko w  okoli» 
cach stilicy. 44

D  .nieśliśmy jaz o przyjęciu na sessyi dnia 
5o mar-ća projektu do prawa , względem ście­
śnieni a wolności druku, gazet i pism peryody- 
czńveh. Przytoczymy jeszcze ważniejsze szcze­
góły sessyy daia 28, 29 i 3o marca.

Na sessyi dnia 28 radzono uczynić kilka 
dodatków, które się tak sprawiedliwemu zda­
w ały, iż minister spraw wewnętrznych zezwa­
lał już na jedea, oświadczając , iż chce przez 
to uniknąć w y r,u ;u , jakoby ministrowie od­
rzucali wszelkie odmiany, aby prawo prędszy 
wzięło skutek. Pan Sappey wniósł, aby ci, kto- 
rycłiby w jakim dzienniku obrażono lub oskar­
żono-, mogli do tegoż dziennika podać swoję 
obronę, nie posyłając jey wprzód do cenzury, 
byleby takową obronę sami lub prawni ich 
obrcAcy pcdpis/di. Za edwie tego wniosku nie 
p rź !,Kto. P ,n  C haw e lin  odezwał się nawet: —
„ N«kt. się nie sprzeciwia temu dodatkowi; mo­
żna go więc u > ażbĆ za p rzy ję ty .<Ł—  Gdy je­
dnak prezes zapytał się izby w tey mierze, o- 
świadczono jednomyślnie, iż większość odrzu­
ca wspomnipny dodatek; poczem lewa strona 
hovn e szafowała w yrzutam i, skargami 1 na­
rzekaniami na sekretarzy , członków i prezesa. 
Prczc§ utrzymał dostojność urzędu swego , i  
me odstąpił tego, co postanowiono. Nigdy je­
szcze lewa Strona większego gnie a u nie wy­
zionęła—  Pan С огсф а  radził wyłączyć zpod 
cenzury: 1) artykuły tłumaczone dosłownie
z pism zagranicznych, (odpowiedziano na to, iż 
w Uśnie takie artykuły są nayniebezpieczniey- 
s*.e, bo napisane pierwiastkowe we Francyi, 
dla pozoru tylko byłyby umieszczane w pi- 
s;tiac h zagranicznych? a potem kładzione w fran­
cuz'; i c h ) 2) artykuły względem przywołana  
woysk obcych do kraju, 5 ) artykuły broniące 
wolności sumnienia, 4 ) artykuły za właścicie­
lami dóbr narodowych. Odrzucono także ten 
w * .osek.

Na sessyi dnia 29 marca Pan Devaux  ra­
dził następujące przepisy dla cenzorów: i)ab y  
zostawiali to wszystko , co autor p- diug prze­
konania swego , sądzi bydź dobrem i pożyte­
czne m , chociażby się nawet z osobistem ich 
zdaniem nie zgadzało', 2) aby same tylko po- 
twarze i artykuły obrażające wymazywali, 3) 
aby zostawiali wszelkie zdania, by U by Się zasa­
dom moralności , w iary, koristytucyi i monar­
chii vtiJoc»aie n.e sprzecfWiaiy; 4 i aby dozwa- 
Ы , jak n a v ś e-i ś i e y  r  o z tr z ą >. з ć adnnnistracyą kra- 
jr,vva i postępki urzędników) z przy należnym 
atoli względem dla osoby i uszanowaniem pia- 
stowatif go urzędu.— • Odpowiedział na to 
minister spraw wewnętrznych, iż podobne prze­
pisy nie należą do prawa, lecz do prawideł dla 
cenzorów Pan M anuel wniósł z wielu przy­
toczonych przykładów , iż jeśli cenzor będzie 
zą!eżącym od rrądu, w tym razie wolność pi­
sana litr . ymać Się nie potrafi.—  Pan Beau- 
sejour mówił o własności dzienników, jak o 
własności narodowcy ; chciał , aby się konsty- 
tuc •, a obudwoma zarówno opiekowała. Odrzu­
cono atoli wniosek jego.— - Pan Daunou  radził,

Л
aby naywięlcszą karę, jaką prawo stanowi, to 
jest sześciomiesięczne więzienie i zapłacenie 
1,200 franków , zmniejszono na jednomiesię­
czne więzienie i 200 franków, lub aby powięk­
szenie kary zachować na waźae przewinienie 
albo też powtórne wykroczenie. —  Minister 
spraw wewnętrznych dowiódł, iż  w wniesionem 
prawie zachowano także stopniowanie kar, ja ­
kie jest zwyczajne w kraju, i źe wyrok w tey  
mierze wypada zostawić światłemu zdaniu sę­
dziów. — - Pan L a c ro ix  - F ra in v ille  żądał, aby 
żaden artykuł, wymazany przez cenzurę , me 
miał szkodliwych skutków dla autora jego. Po 
odrzuceniu i tego także dodatku, nie stało już 
cierpliwości lewey stronie. A  lubo Pan Con- 
stant na wstępie głosu swojego oświadczył, i i  
przewiduje meutrzymame się wniosku , wielu 
jednak członków maczey sądziło; głębokie zaś. 
milczenie prawey strony, która nawet wnio­
sek fe8° Hstcgcdny zb jama uważała , tuk o- 
braziło, iż lewa strona wezwała przeciwnych 
mówców, niemniej członków' zdającego spra­
wę, 1 Pana P o rta lis , reprezentanta rządu, aby 
Panu Conutant odpowiedzieli. N ikt się jednak 
z prawey strony nie odezwał, prócz Pana B our- 
deau, który powtórzył następujące wyrazy Pa­
na Constant: —  „ Obwiniają mię i przyjaciół 
moich o niepotrzeone przedłużanie obrad, dla 
t. go jedynie, aby wstrzymać ogłoszenie wnie­
sionego prawa, Niemaczey; taki jest móy za­
miar. Zyskując czas, wiele się zyskuje. Bydź 
m że, iż w przeciągu jedney nocy lub 24 go­
dzin pozna Król ministrów swoich, i przeło­
żeń naszych usłucha. Dla tego to, ile mogę, 
wstrzymuję obrady.41— - Odpowiedział na to 
P. Bourdeau: —  ,, Czyl i  me wypada nam ina- 
czey czynić ? Niech Pan C om łant mówi póty 
póki chce, lecz niech nam pozwoli milczeć pó­
ty , póki chcemy.44—  Podobnież oś tyiad czy li PP. 
P orta lis  i B rog lio  w kilku słowach. —  Pan D u -  
m eille t tw ierd ził, i i  ministrowie nie powinni 
się tak bardzo chlubić z większości 10 kre­
sek , która jest owszem nayuszezyptiwszą na 
nich satyrą, i  wyraźnym dowodem, co o nich 
Francya sądzi. Rsdził nie wstrzymywać wy­
dawania dziennika, chociażby wydawcę za u* 
mieszczony w nim artykuł pr,ciągnione do są­
d u — Minister Pasquier oświadczył iż to Wstrzy­
manie wtenczas tylko nastąpić m że, gdyby 
umieszczony artykuł zasługiwał mocno na ka­
rę —  Hrabia Bandy przyznawał zbyteczną su­
rowość w  tein wszystk.em, co się Ucze uwię­
zienia i kary pieniężney , żąd ląc odrzucenia 
artykułów 6go, ygo i 8go —  Pan P o rta lis  ó -  
w ió d ł, iż tu zachodzi przypadek , w którym  
władze administracyjne riopomćdz powinny 
władzom sądowym Pan M anuel źą-tał tak­
że odrzucenia artykułów 6go i 750.

Na- sessyi dnia 00 marca oświadczył Pan 
D aunou , iź kary przepisane 5 tym aity kułem 
są zbyteczne.—  Minister spraw wewnętrznych 
dowodził i i  chyba umyślnie można się wysta­
wić na kary dodatkowe podług artykułów 6go 
i 7.go; każdy bowiem zachowując prawo , uni­
knąć ich może.—  „ W iem  (rzek ł), iź wszy­
stko, co większość izby parów i izby deputo­
wanych przyjęła i co monarcha zatw ierdzi* 
żadne y nie ma wartości w  oczach przeciwni­
ków, którzy te tylko prawa za dobre poczy­
tują, które się do ich zdania stosują, a wszel­



ką odmianę uważają za targnienie się na świę­
tość. J den z nich ,(P. Manuel) do tego nawet 
stopnia posunął swćy zapał, iż zdanie większo­
ści izby nazwał obrzydłem widowiskiem , dla 
tego, iż dostatecznie poznawszy wartość kilku 
Wniesionych dodatków, odrzuciła je bez żadne­
go zbijania. Lecz cóż znaczy większość u ta­
kich ludzi, _którym się zdaje, iż wszystko wie­
dzą, co jest stosownem dik naszego kraju, któ­
rzy sami jedni mieniąc się gorliwemi reprezen­
tantami narodu, wszystkich n*c?.ey myślących, 
zdraycami oyczyzny nazywają? Każda obra- 
da pewny cel mieć po winna.u—  Przyjęła izba
ydmy artykuł Przeciwko 8mu artykułowi
względem rozciągnienia tego prawa do rycin 
i t. d. oświadczył jenerał Foy, i i  artykuł ten 
jest nadto ogólny, i że nie wypada pozbawiać 
naród wystawienia bohaterskich dzieł woyska 
naszego, w których wielkie znayduje upodoba­
nie Minister Pasquier odpowiedział : iż to
prawo me ma wsteczney mocy, iż nie stosuje 
s.ę do pamiątek sławy narodowej, lecz tylko 
do gorszących i. buntowniczych karykatur.—  
Hrabia G ira rd in  wspomniał o lekceważeniu 
karykatur w  Anglii. P it t  i F ox  (rzeki) idąc 
do parlamentu widzieli nie raz zrobione na nich 
karykatury, i  i jn u li  się z tego. W ielcy ci lu­
dzie me preywięeywaił żadney wartości do tak 
małych rzeczy. Dla czegóż nareszcie nie roz­
ciągną ministrowie tego prawa i do muzyki ?“—  
Po przyjęć u nakoniec 8go artykułu, P. P errie r, 
bankier, żądał uwoinenia od cenzury artyku­
łu v gazetowych, tyczących się planu skarbo­
wego, pożyczek krajowych i rachunków, bo o 
tem wszy stkiegi z jednostronnego wystawienia 
rzeczy n 1 życie są z ć nie można. Prosił mi- 
n.strów, aby wstrzymali się od dawania kre­
sek, co luoo ministrowie uczynili, żądanie je­
go przecież takiego doznało losu, co r  wnoszo- 
ne pierwiey d/datki, to jest, zostało odrzuco- 
nem .—  P. M a n u e l chciał, aby wydawcy dzien­
ników mogli odwołać stę o<l Wyroku cenzora 
do kommissyi cena row, ta k , jak prawo z ro­
ku 180B stanowi O jpowiedział minister
Pasąuier, i i  prawo powszechne tylko przepi­
sy ebeymować powinno, a rozwiniecie ich na­
leży do urządzeń królewskich, których cechą 
jesthnąd-r m i prawdziwie liberalny sposób my­
ślenia. Odrzucono wniosek Pana M anuel___
Pan Me c/n n chciał nakoniec, aby to prawo 
trwało tylko do i stycznia 1821 roku. Cała 
Francja  (rzekł) widzi z zadurmeniem, iż trży  
rożne od si b e stronnictwa złączyły się n* po­
pieranie zasad, które są oczywiście przeciwne 
koostytucYi. Zwią/.ek ten będzie nadal nau‘cą 
dla obywateli w czasie przyszłych wyborów, 
i dla następnej izby ; Stanie się oraz nauką 1 
dla ministrów, którzy gorzkie owoce nieszczę­
snego swego system atu zbierać będą. —  Z  - 
kończył głos swóy letni s ł owy: —  „ Są dla na­
rodów, równie jak pojedynczych ludzi, dn i 
szczęśliwe i  nieszczęśliwe Dziś właśnie przed 
6 laty woysko sprzymierzone wzięło pier- 
szv raz Paryż. Dziś też traci Francja  
jednę z najdroższych swobód swoich. U legnij­
my i wznośfny tylko żyćzenia, abyśmy lep­
szych doczekali czasów. Przyjęto nakoniec o- 
statoi a rtyku ł, iż wniesione prawo ma trwać 
do ktńoa posiedź n a z roku 1820. T eraźn ie j­
sze zaś posiedzenie jest z roku 1819.

H i s k p a n i  j a .
M a d ry t dn ia  28m a rca . Gazeta dworska 

tutejsza umieściły urzędową wiadomość o w y­
padkach w K adyx ie  i okolicach tamecznych 
od d. cy do 16 b. m. Rapport w t>e.y mierze ad­
mirała ѴШаѵісепсіо zajmuje błizko 16 stro­
nic. Przytoczy my z niego najważniejsze szcze­
góły. Niespokoyncść w mieście i na flocie, któ . 
rą  odebrane d. 9 b. m. doniesienia z prowm- 
cyy do najwyższego posunęły stopnia; kazała 
się obawiać rewoluoyi następnej nocy. Jene­
ra ł Freyrę  ъokazał się z admirałem i kilka  
oficerami na placu ś. Antoniego, wzywając lud, 
aby zaczekał na wiadomości od rzą iu. Za­
głuszył go powszechny okrzyk: F ic  a la  Con- 
stitucionl (Niech żyje konstytucja!) i  odgłos dzwo­
nów na wieży ko-scidney. Dla utrzymania, spo- 
koyności, przyrzekł, iż nazajutrz każe ogłosić 
konstytucją. Pisze daley admirał o radcści 
mieszkańców w nocy, oświeceniu domów i  o 
krwawych nazajutrz rozruchach, kiedy przy­
stępowano do ogłoszenia konstytucji. Dnia
15 baterya woyska na wyspie Leon  zaczęła 
strzelać do Cortadura , lecz bezskutecznie. Dnia
16 o godzinie 5tey zrana, pokazał się przed tą 
warownią posłaniec rozeymowy z muzyką wśród 
wystrzałów działowych, i doniósł, i i  woysko 
wraz z dowódcą swoim Quiroga  postanowiło 
poddać się K ró low i. Udał się zaraz jenerał Fer*  
raz  na wyspę Leon  i kroki nieprzyjacielskie u -  
stały —  Jenerał Freyre  donosi z swojey strony 
iz d. 9 b. m. musiał przyrzec ludowi ogłosze­
nie konstytucyi, bo ten tylko w idział sposób 
odwrócenia woyny domowey. Zdaje sprawę
0 nieszczęściu, jakie zapalczywość oddziału prze­
wodników i pułku Sealtad sprawiła, i prosi K ró ­
l i  o rozkaz, iak ma postępować e jenerałem 
Hrabią Abisbal, tem bardziej, iż nie wie czyli 
z wóli Monarchy ciągnie do Andaluzji. Je­
nerał Freyre , zostając jeszcze d. i 5 b. m. w nie­
pewności wysłał pierwszą swoję dywizyą na 
wstrzymanie go w  dalszym pochodzie, a d , 17 
b. m. wyjechał sam z Santa M a r ia  do U tre ra9 
dla połączenia się z dyw izjam i jenerała Cruz
1 Józefa 0 'D onnel i powzięcia wiadomości, dla 
czego Hrabia Abisbal przybył do K o r duby y gdzie 
od dwóch dni bawił z korpusem swoim Je­
nerał Fuldes, gubernator kadyxki, donosi pod 
d. i 3 b. m., iż osada postanowiła bronić praw 
Monarchy, lecz lud domaga się konstytucji. 
Duia 12 b. m. zwołał mu niey palność, i wszy­
stkich rozmów o polityce zakazał. Dnia i 3 b. 
m. winszował sobie, iz I czne patrole potrafiły 
lud powściągnąć, i że osada oświadczyła, iż chce 
ślepo bydź posłuszną woli królewskiej.

Były członek rady kastyliyskiey, D on Pedro  
Puente, wysłany jako kommissarz królewski do 
K adyxut dla rozpoznania sdrożności oficerów, 
których dawniey Hrabia Abisbal uwięził, prze­
słał ministrowi sprawiedliwości następujące do­
niesienie z Porto  St. M a r ia :—  „ Przybył ta  
z Kadyxu  batalion przewodników, i zostanie 
posłanym do Xeres , gdzie woysko potrafi go 
utrzymać w karności. W y jd z ie  także z Ka~ 
dyxu  cała dotychczasowa osada, aby nieszczę­
śliwe to miasto podnieść się mogło. Ponawiam 
usilne moje przełożenia względem oddalenia 
dwóch lud si, którzy teraz jeszcze mają władzę 
w K adyx ie , a których mieszkańcy nienawidzą. 
W ypada także surowo ukarać sprawców okro­

i ć



pney rzezi dnia t o  marca, bb się inaczej roz­
jątrzenie umysłów nie uspokoi.44 ̂

Nadeszła tu urzędowa wiadomość, iź d. 20 
b. m. ogłoszono w Kadyxię  konstytucją; osada 
zaprzysięgła ją d. 19 b. m., a nazajutrz inne kor­
pusy toż samo uczyniły. Dnia l 3 zebrała się 
tam rada mieyska i ogłosiła, iż póty urzędować 
będzie, póki całe wojsko Nie ustąpi z miasta, 
a wtenczas stosownie do rozkazu królewskiego; 
ogłosi konstytucją. Jenerałowie Calderon, Sal- 
vador i  B lais Fournas, których od czam po­
wstania woyska, trzymano w więzieniu na wy­
spie Leon, przybyli d. 20 b. m. do główney 
kwatery w Santa M a ria ,  Wypuszczono także 
na woln :ść wszystkich oficerów, których w C ar- 
racca  uwięziono.

Utw orzył się tu w  kawiarni Lorenc in i klub, 
który stara się nabyć wielkiego wpływu. Na­
leżące do niego osoby, głośno narzekają, że junta 
tymczasowa nie ma władzy wykonawczej, lecz 
tylko doradczą.

W  oburzen ie  umysłów przeciwko jenerałowi 
E lio  nie ustaje w  W a lenc ji.

T  u r  c y  A
Z  Jass dn ia  s 5 lutego. ,, Niedawno byli­

śmy tu świadkami następujących wypadków: Je­
den z Arnautow tutejszych przechodząc po tak  
nazwanej wielkiey ulicy koło domu Agi, (po- 
hcmeystra) obok pałacu Xiążęcia Hospodara; gdy 
się za nadto zbliżył ku domowi, zabryzgany 
został i  uderzonym w ramie śniegiem, który 
niewolnicy Agi, cygani, zrzucali z dachów,. O - 
brażony, jak rozumiał, tą umyślnie sobie wyrzą­
dzoną krzywdą, dobył pistoleta i strzelił do 
pracujących. Aga i dwóch jego gości siedzących 
W tę porę pod oknem, mocno się tego wy strza­
łu przelękli i  natychmiast wysłali służących, aby 
winowajcę schwytana; lecz ten tra fił tylne mi 
drzwiami do pałacu Xiążęcegb i skrył się m ę- 
dzy strażą w tymże pałacu z Arn.uitóvy złożo­
ną. Gdy to doszło do wiadomości Hospodara, 
rozkazał niezwłocznie ukarać winowajcę na 
temże mieyscu gdzie wykroczył. Tu  dopiero 
Arnauoi wszyscy przedsięwzięli bronić swego 
kolegi i nie dopuścić; aby' tak publicznie na ulioy 
był karany* co ich wszystkich plamiło honor* 
Aga i inni urzędnicy zgromadzeni na mieyscu 
kary, napróźno oczekiwali winowajcy. Nako- 
niec po kilkukrotnych poselstwach Arnauci od­
powiedzieli, iż są w zamiarze bronienia swego 
towarzysza, a gdyby dowódca ich śmiał go 
wziąć gwałtem, narazi się na niebezpieczeństwo 
utraty życia; sami zaś domierzą kary jaką za­
służył winowajca, lecz ta nie będzie publiczną, 
a tylko przy ich kordegardzie. Hospodar za­
gniewany tym  óporem rozkazał zawiadomić A r- 
nautów, iż gdyby dłużej w nieposłuszeństwie 
zostawać chcieli,nieuydą wsźyscy surowej kary, 
a  winowajca miasto umiarkowanej, najhanie­
bniejszą odbierze, bo publicznie powieszonym 
będzie. T a  odezwa zatrwożyła Zuchwałych, 
tak dalece, iż wysłali deputacyą do Xiążęcia 
prosząc o przebaczenie. Hospodar przebaczył 
wprawdzie obrońcom winowajcy, lecz ten sta­
wiony nazajutrz u dworu, w  obecności wszy­
stkich Am antów i ich dowódców, oraz innych 
osób, uległ karze baltagu. (Jest to młotek że­
lazny, osadzon/f na lasce półtory stopy długiey,

W olnoD rukow ać . Ig n a c y  Reszka Kotn, Ci

którym przestępcę biją w pięty. Kara fan ie"  
zmiernie jest ciężka; gdyż rzadko kto po cirzy * 
mantu jey zostaje w  życiu.) Na zaletę terazniey" 
szego rządu powiedzieć trzeba, iż od czasu przy­
bycia tu Xiążęcia Suzzo, strzelanie z pistoletów 
tak niegdyś zwyczajne, teraz jest wcale rzadkie, 
przedtem zaś do tego stopnia było zagęsczone, 
iź nietylko Arnauci, lecz rzemieślnicy i domo­
wnicy panów tutejszych zalada najm niejszą  
okazją strzebli dniem i nocą i Jassy miały po­
stać miasta oblężonego.

S Z W  E C Y Д.
Sztokolm dn ia  2 4 marca. Hrabia A d le r• 

c ftu iz , podpułkownik, m y starszy syn zmarłe­
go feldmarszałka . przymuszony dla długów o- 
puśc ć ojczyznę swoję, przyjął służbę wojsko­
wą u powstańców p. łudniowo-araerykańskich*

Dma 19 b m. o godzinie Зсіеу zrana dało się 
uczuć lekkie trzęsienie ziemi w prowmcyi Dale- 
karlii.

A M E R Y K A  P Ó Ł N O C N A .
Nowy York f«nia 4 marca. Nowa uchwa­

ła względem żeglugi, przyjęta już w izbie repre­
zentantów, lecz jeszcze w senacie nie zatwier­
dzona; stanowi: 1) okręty amerykań k ; , pły­
nące z posiadłości angielskich w Indyach zacho­
dnich,'wysp Bahama i Bermuda, Nowey Z em i,
> osad angielskich na stałym lądzie północne j  
Ain rifU , nie m>gą zawijać od d. 1 września 
r. ó. du żadnego portu Zjednoczonych Stan6v , 
pod karą zabrania ich na sk.^rb ; 2) okręty a- 
mer ykańekie, płynące z płodami i towarami rę­
ko dzid ni 5 nem i krajowem;, nie megązawijać do 
żadnego portu wymienionych wyżey posiadło­
ści angielskich, pod karą zabrania na »k*rb c- 
krętu i ładunku; 3) wyłączone są od tego posta­
nowienia statki pocztowe 1 okręty wysyłane z lł.  
Stami rządowemi.

Kongres uznał prowincją M issouri, za część 
rzeczy pospolitej amerykańskiej. >

A m e r y k a  p o ł u d n i o w a .
Gazeta patrystyczna, którą wojsko lii- 

szpmskie wydaje na wyspie, Leon, przy K a -  
dyx ie  , donosi o przybyciu do S anti F e t r i  
okrętu z L a g u a ira , przy brzegach W enezu- 
elskioh , z listami od jenerała M o rillo , pisane, 
mi w  końcu grudnia. Główna kw aUra tego 
jenerała była naówczas w BarquUirneto  na pół­
nocno-wschodniej granicy7 prow incji Wenezu­
e li ku Maracaibo , gd;-,ie mi ił zw.ą-ek z perta­
mi Puerto-Lobelio  1 Lagua ira . Woysk o jega>
wynosiło ogółem 11,000 głów. Korpus zaś po­
wstańców pod jenerałem B o lib a r  składa się 
7. 12,000 ludzi.

WY S P A  Ś. H E L E N Y .
Do portu angielskiego Pcrtshmouth zawinął 

statek wojenny Sapho, na którym przybył Lord 
Sommersbt, dotychczasowy wielkorządca przy­
lądku Dobrey nadziei- Wspomniony statek przy­
wiózł także do Londynu  wiadomości z wyspy ś. 
Heleny , dochodzące do d. 27 stycznia. Bonapar­
te zupełnie zdrów, znajduje najmilszą zabawę 
w ogrodnictwie, Nowy dom dla niego już pra­
wie ukończony. Nie przyjął Lorda Sornmerset, 
który chciał z nim mówić.

   -         .

,z. C i i —  W W iln ie  w D ru k a rn i Redakcyi
D O D A T E K



D O D A T E K  D O  G A Z E T Y  K U R Y E R A  L IS E W S K IE G O  N . 45 .

W iln o  d n ia  2 4 k w ie tn ia  v. s. 2820 ro k u .

O g l  o 8 z e n i e .
1 P o d łu g  z w y c z a ju  w  tu te js z y m  m ieście p r a ­

k tyku ją ce g o  się  , «> te rm in a c h  Sgo Jerzego  i  Sgo 
M ic h a ła  w yp u szcza ją  się w  d rędę  d o m y , s ta n ­
cy  e sklepy , i  temu. p o d o b n e , z p o w odu  p rze to  
zb liża ją ce g o  się te rm in u  Sgo J e rz e g o , w ile ń s k i 
P c lic m s y s te r up rzedza  w szys tk ich  tu teyszych  m ie ­
szkańców  ja k o  w yp u szcza ją cych  w  arędę d o m y , 
s tancy  e, s k le p y , e tc., ta k  tez i  n a jm u ją c y c h  one, 
źe w e d łu g  k ra jo w e g o  p ra w a  i  p ra w id e ł w  us ta ­
w ie  dobrego p o rz ą d k u  w  §§. 179 i  189 p rz e p i­
sanych . na le ży  za w ie ra ć  k o n tra k ty  c z y li u m o w y  
n a  p iśm ie  z poszcz-ególnćm w y ra że n ie m  w szyst­
k ic h  w a r u n k ó w  ja k ie  się s ta n o w ią  m ię d zy  u m a -  
w ia ją c e rn i s ię , 1 takow e u rnow y c z y li k o n tra k tu  
z a jo w ia ć  do P o l i c j i  , lub  k tó re jk o lw ie k  części o- 
ney. W o ln o  'wszakże ro b ić  na jem  m ieszkań  ja ­
ko też i  s łą g  n ie  z a ja w io ją c  k o n tra k tó w , lecz  
w  z d a rz e n iu  sp rzeczk i lu b  n ie d o trz y m a n ia ' w a ­
ru n k ó w  u m o w y , P o l ic ja  n ie  jes t\obow iązaną  w ów ­
czas c zyn ić  ia d n e y  s a ty s fa k c ji s tronom  spó r rna - 
ja c .rm  i  s k a rg i o tem  się n ie  p r z y jm u ją .  O  czćm  
d la  w iadom ości p o w sze chn e j um ieszcza się n i ­
n ie js z e  w  gazecię  K u ry e ra  L i t . A p r y la  i 3 d n ia
1820 ro k u .  x , 7 . n  >

P . S z łyko w  P ohcm eyste r n  ile n s k i R a d ca  d ia ­
nu  i  K a w a le r .  _ _ _ _ _ _ _

1 Koncelląrya cywilnego w ileńskiego Gu­
bernatora ogłasza ninieyszeTti: iż  w  mieście W i l ­
nie pobór ód mieskich m ia r i  w ag, wypuszcza 
się w arendowną dzierżawę, a ta rg i na to będą 
odbywać się w tuteyszey Skarbowej Izbis , na 
te rm iny : pierwszy dn ia  2 2, d ru g i 2 5 a trze­
c i ostateczny 28 następującego m iesiąca ju n i i; 
a zatym życząć j w z iąć fen  pobor w arendowną  
dzierżawę , zechcą na wyżey wspomnione te r­
m iny przybydź z pewne m i ewikeyami do tu te j­
szej skarbowej izby.

S e k re ja rz  A. ŁażaTow ici.

1 Sąd Z ie m s k i P ttu  L id z k ie g o   ̂ w  sp raw ie  
W  Tom asza S zuk iew icza  Sędz. G ra n ic z . P ttu  
S ło n im sk ie g o  z k rę d p o ra m i b ra ta  je g o  zeszłego  
K a ro la  S zuk iew icza  Sędz. Z ie m sk . S łon im sk iego  
z a p ro w a d z o n e /, stosownie do re g u ł dekre tem  re -  
m is s y y n y m  sądu G łów nego U tew sko-g rodz iensk ie -
po -2"O D e p a rta m e n tu  w  ro k u  1818 o k tob ra  D i 
d n ia ^ z a p a d ły m  p rz e p is a n y c h  , za u p rzedzonem i 
d w ó k ro tr iie  p o z w a m i na  possessyach p o d a w a n e - 
m i i  e d yk ta ltu e  w  gaze tach  K u ry e ra  L i t t .  o ra z  
W a rs z a w s k ie j k ró les tw a  P o lsk ie  g ę o g ło s z o n e m i, 
akcessoryyne u ła tw ił  w y ro  1 k o p iją  z sp ra w  tu ­
dz ież k o m n d r ia c y ą  za d e cyd o w a ł, po  w y y s c iu ja -  
kuw ych  d jln c y p w , ie  s,ę oczew is ta  ro z p ra w a  
z ło żyć  p o w in n a ,  m a ją c  p rze z  rcmtssę os trzeże ­
n ie  z łia y d u je  obow iązek z onegoz p ochodzący  
za w iadom ić  w szys tk ich  ogó ln ie  kredy to ro w  1 j a ­
k ie g o ko lw ie k  b ą c i ty tu łu  p re tenso row  zeszłego  
K a ro la  S zuk iew icza  s ta w a ją cych  1 me s taw a j ących , 
n ie m n ie y  uspoko i o n ych  a  p rze z  p o w oda  W . Sę­
dziego  Tom aszu  S zuk iew icza  do e w m ko w a n ia  po- 
c ią e n io n y ć h  , iż  n a  k a d e n c ji  następney ju m o -  
J y  ro k u  te ra z . 1820 f in a ln ie  w sze lk ie  sp rzeczk i 
u ła tw i i  oczew is iy  w y ro k  fe r u ją c ,  d la  ty c h , k tó ­
rz y  n a  ty m  osta tecznym  te rm in ie  p rz e z  się lub  
swoich p le n ip o te n tó w  n ie  s ta n ą ,  W ieczną w  ic h  
p re le n sya ch  a m iu y ą  zapisze. D z ia ło  się nci ses­
s y i w m ie śc i" pow ia tow em  L id z ie  ro k u  1820 m ca

'U d o is z  P u d ło w s k i P r e z .  Z ie m s . F t tu  L id z .  
H ie ro n im  S k in d e r Sędz. Z ie m . P t tu  L id z .
Jakób R o iy c  H a lic k i  P is a rz  Z ie m . P ttu  L id z .

1 Sąd M a g is tra tu  m ias ta  11 U na sku tk iem  p o ­

stanowienia dnia  12 idącego miesiąca na stałe go, 
zawiadamia Wszystkich kredyiorow i  pretenso­
row do funduszu JPana M icha ła  i  Józefaty S i­
wickich małżonków obywatel, w ileń. bydź mogą­
cych, iż  po załatw ieniu ,przez strony żądań i  
sprzeczek ostateczne i  całkowite dzieło tx d y w i- 
zy i pomienionych JP P . Siwickich na dzień 26 
idącego miesia.ca ap ry la  odroczy ł, aby przeto 
jakiegokolwiek bądź rodzaju kredytorowie i  p re - 
tensorowie do majątku tychże JPP . S iw ickich  
niechybnie w dniu  26 teraźniejszego apry la  w ses­
syi poobiedney z dowodami przez sądem m agi­
stratu wileńsk. stawali i  stosunki swe usprawie­
d liw ia li , a debitorowie jeże li ja c y  są tłumacze­
n ia  się c z y n ili, inacze j że d la  wszystkich kredy- 
torów i  pretensorow do Sądu z dowodami na  
term inie powyższym niejaw iących się wieczna, 
amissya zapisaną zostanie , oraz źe na debtto­
rach powołanych będą sądzone do massy JPP. 
Siwickich należnoście, M ag is tra t miasta W iln a  
czyn i' w tem ninieyszą trzykro tną w Kuryerze 
L it t . awizacyą. D at 1820 apry la  i 3 dnia.

Mateusz Zołkowski R . M . W .
M . W . Bejent M isiewicz.

1 Dekretem oczewistym Z iem skim  W ileń . 
dnia  8 apry la  1 82 > roku w sprawie JP P . Gott- 
liba  i  A nny Federow małżonków na JP . M a ­
ry  annie S ikorsk ie j po zasądzeniu summy r . s. 
687 do zapłaty w dniu  6 aug. idącego roku , 
wrazie nieopłacenia uznaną z .A n ia  eTtenuacya 
do kam ienicy teyże aktorstwa JP. S iko rsk ie j, 
aby zatym  w rzeczy dotykaiącey tę i kamienicę 
żadnych układów , 1 kontraktów, za ła n ia ją c  się 
piewiadomością pow yże j rzeczonego dekretu. 
Z iem . W ileń . do celu za m itrę ian ia  sku ków 
onemu z taż JP. Sikorską n ik t niedopełniał. JP P . 
Federow it przez n in ie jsze  ogłoszenie publicz­
ność ostrzegają. 1 820 ap r. 13 d. G otd ib  Jeder.

W olno zamieścić do K uryera L itewskiego  
M ik o ła j Pom arnacki Sędzia Z iem . W iltń .

1 M ają tek wieczysty cd la t  i 5o w ciągiem  
dziedzictw ie będący o m il  8 i  od W iln a , po ło­
żony w grun tach  najlepszych pszennych, łą k  
na wozy do 1000 muToznego s ia n a , lasu dę­
bowego i  opałowego włok k ilkadziesiąt, dymów  
27, m łyn na dwa koła nastaw ie  i  rzece prze- 
chodzącey, z zabudowaniem dwornym mieszkal­
nym  pięknym  i  gospodarskim wygodnym, z by­
dłem, końm i stadnemi m iedzią i  naczyniam i, 
żadnem dług iem  nieobarczony, z pewnością ewik- 
cy i , rzeczony majątek je s t do sprzedania , za 
odezwaniem się do re d a kc ji szukający nabyw­
ca z możnością op łaty za aktorstwo odpowiedni 
m ający kapita ł, dostatecznie w re d a k c ji po in ­
fo rm ow any zostanie.

1 Z  mocy re zo lu c ji Sądu Z iem skiego P tu  
W ileń . przezertmie n iżey podpisanego delego­
wanego urzędnika  , ta  tą  pow tórną awizacyą  
dla n ie jaw ien ia  się w pierwszych term inach  
ambientów  , będzie się wyprzedawać z pub liczne j 
l ic y ta c j i , n a jw ię c e j dającemu , za gotowe p ie ­
niądze , dom po Bodzianowskich , częścią mu­
rowany a częścią drewniany z ogrodk em fru -  
ktowym  w mieście W iln ie  na u licy  W ileń . pod 
N .  706 położony, w term inach : pierwszym dnia  
19, drug im  20, trzecim  21 idącego roku i  mca



kw ie tn ia . Życzący zatym nabydż wzywaią się 
na też term ina do domu tegoż na u licy  W i-  
le iiяkiey pod N .  706, gdzie się takowa lic y ta ­
c ja  w dniach oznaczonych od godziny 3 do 
godziny  6 odbywać będzie.

Jakób Tow iański Z iem . P ttu  W ilęń. P isarz.

2. Sąd Taxatorsko-Exdy wizorski za Remissą 
Sądu Głów. Witepskfey Gubernii drugiego De­
partamentu na rozdział funduszu J W . Ignace­
go Jana Molla chorążego Ptu Duneburg. przezna­
czony w terminie ż obwieszczenia wypadającym 
roku idącego mca februaryi 24 dnia. eto majętno­
ści głowney Syłowiszek w  pcie Duneburg. położo­
ne y w komplecie zje cha wyży się, gdy za tem zjaz­
dom powodem zaszłey śmierci komornika po- 
n.. ■ yniącego, oczewiscste rozsądzić ■ niebyt
v. ostrzega wszystkich kredytorow i
0 ii ' c < h jakiekolwiek stosunki do

,n c fana Molla, iż niechybnie w dniu
1 go roku do majętności Syłowiszek 
zi; o v> i po i», atw.onych produktach i replikach 
całą sprawę do namowy weźmie a na niestawa- 
jących wi<ezną anussyą zapisze. Dat 1820 mca 
febr 24 dnia... Symon pakosz Sę Ziem. Połocki 
Prez. Exd. Piutr KiełPsź Sędzia G r. W itkom. 
Exdywizor; Jan Kanty BóUlał Pisarz Ptu De- 
neburskiego Exdyw'<>

Ogłasza się po raz d ru g i i  trzeci.
2. A nton i D a lVO c:a , pierwszy kontrabasi­

sta Dworu Jeg'o Im peratorskiey Mości, na żą­
danie powszechne, będzie m ia ł zaszczyt dać 
U l kw ie tn ia  we Srzods, ostatn i w ie lk i koncert 
na K on trabas ie , w sali domu W  W . M ullerów . 
Afisze w dn iu  tegoż koncertu o szczegółach o~ 
nego zawiadom ią. Ceńd biletu z ło tych dzie­
sięć, aż do dn ia  koncertu dostać można B ile - 
tów w  magazynie JP. Józefa Kopscha s i  JP v 
T e k li FLorentyniowey.

2 Kom itet P tu  Szawel. z powodu niebyłości 
kontrahentów,dla wzięcia podradu na dostarczenie 
w ojsku drzewa, świec i  słomy; gdy w ogłoszonych 
wprzódy te rm inach , niemógł spełnić lic y ta c ji:  
przeto wzywa życzących p rzy jąć  rzeczone dostar­
czenie na dn i 19, 20 i  21 naślępnego mca kwietnia  
kiedy z powtórnego naznaczenia, będzie odbywana 
l ic y ta c ja . Szawel. Powia. M a r. Tadeusz Szemiott.

2. M ag is tra tu ra  Powszechnej Opieki Litewsko- 
W ileń . mając w swoim zaw iadywaniu kamienicę o 
dwóch p ią trach  naSubocz u licy  w W iln ie  pod N . З2 
leżącą,dotąd pó J W . H rab i M ohlu za d ług skarbo­
wy utrzym ywaną, uwiadamia tute jszą publiczność 
przez n in ie jszą  odezwę, ażeby żądający wziąć rze­
czoną kamienicę że wszelkiemi do niey p rżyna le - 
żnościami w arędę-, raczy li się ja w ić  na ta rg i do han- 
ce lla ry  i  teyże m agistratury w pałacu J W '. Cywilne­
go Gubernatora będącej, w dniach 12, i 4  i  16 kwie­
tn ia  idącego roku odbywać się mające, gdzie po za­
kończonej umowie zostanie wydany urzędowy kon­
trakt.D at roku  1820 miesiąca kwietnia 9 dnia .

Sekretarz T y tu la rn y  sowietnik Pietruszewski.

2 Dom murowany w mieście W iln ie  zn a jd u ją ­
cy się, do Desztrungow koniuszy ch należący .będzie 
się wypuszczać przez pubhc zn ą h cy  tacyą na wzię­
cie w urendowną roczną dzierżawę; azatym iyczą -  
cy go wziąć, zechcą przybyĄż dla lic y ta c ji do p o li­
c j i  miasta guber. W iln a  na te rm iny: pierwszy dnia  
i4 , drug i i 5 a  trzeci 16 teraźniejszego mca a p ry la , 
D n ia  9 apry la  1820 roku.

Jan Terpiłówśki Inspektor.
T y tu la rn y  Sowie. Hutowicz.

2. Z  k a m i e n i c y  W .  Ł o w c z y n e y  C z a r n ó w *  
s k i e y  b ę d ą c e j  n a p r z e c i w  m l j n u  K r ó l e w s k i e g o

z b i e g ł o  w  dniu I  fe b ru a ry i r .  b .  o d  m i e s z k a -  
ją c jc h  w  te jże  kam ienicy Regentów K a l i c k i c h
dwóch poddanych służących,do pe łn i wszy kradzie­
ż y  w golowych pieniądzach f  w  różnych rzeczach 
na kilkaset ru b li s r.; p ierw szy z  nich Jan S z ła - 
bowicz, u rody ś redn ie j, w łosow św ia tłych , k ró t-  
ko strzyżonych, m ający la t  w ię c e j 2o, d ru g i 
F e lix  Stankiewicz u rody n is k ie j,  pękaty, w ło ­
sow ciemnych takoż nisko strzyżonych la t  i 5. 
O bydwa w surdutach i  m a jtkach  sukna kosmate­
go czarnego , i  w płaszczach starych sukna 
p ros tego , p ie rw szy w ciemno z ió łonym , d ru ­
g i w  szaraczkowyth. U dzie ln ie  przed dniem 1 
fe b ru a ry i tygodniem uciekła siostra  w yż w y ­
rażonego Fel<ća Stankiewicza, K a ro lin a  Stan-  
kiew iczówna, włosów ciemnych, nisko strzyżo­
nych, tw a rz y  pnnurey, u rody ś re d n ie j, la t  o- 
koło 20, w surduciku sukna kosmatego czarne­
g o : wszyscy tro je  poddam z m ają tku  N ow e­
go dworu w powiecie B ra  ławskim położonego.
0  p rzytrzym an ie  takowych zbiegów, lub o u -  
wiadom iśnie gdzieby się cn i okazali rn ż ty  p o d ­
p isany Uprasza n a jp o ko rn ie j.

Regent Franciszek K a lick i.

2 H ip o lit Sierakowski Patron p rzy  Trybu­
nale cyw ilnym  województwa Lob L-kiegu w l>u- 
blimie p rzy  u licy kró lew skie j pod A . 2o3 m ie­
szkający, podaje do pub liczne j w iadomości, ja ­
ko kuratep massy bezdziedziczney po zm ar­
łym  Franciszku D ion izym  dw ojga  im ion Kn iaz- 
nrn ie  przez sąd U stanow ionyiżby Antom Kńiaz- 
k in , b ra t tegoż rodzony, z mocy cessyi ocb.e s łu ­
żące j , lub jego sukcessorowie i  in ń i krew ni p ra ­
wo do spodku mieć m ogący, k tó rzy w L itw ie  
w Powiecie Orszańskim z urodzenia swego tam ­
że znajdywać się m ają z dowodami prz< d t r y ­
bunał Lubelski do objęcia takowego niezwłocz­
nie zg łaszali s ię , któren z procentam i w yn ie ­
sie 3 ,ooo czer., ińaczey bowiem spadek ten w b' a - 
ku krewnych skarbowi narodowemu przyznanym
1 oddanym  zostanie. D z ia ło  się w Lub lin ie  
dnta  2D m arca 1820 roku. N a  oryg ina lnym  pod­
p is a ł H ip o lit  Sierakowski.

Zgodno Kazim ierz N ow ick i Sekr. -
Z  autentycznym czytałem Perzanowski na ­

czelnik stołu.

3. Życzący nabydź dobre włoskie skrzypce, 
może widzieć órte w domie IV . Rejenta Z ienko- 
wicza pod N . iż65 obok Panien Bosaczek, u j 
mieszkającego tdtti JPana Antoniego DaWOcca.

3. Koniczyna czerwona krajowa, i  angielska, 
fu n t  po złotych dwa. Cebule A rnarillis  fo rm o -  
sissirna, oraz Anemony 1 lia n u n ku ły  pełne w ró­
żnych kolorach, zn a jd u ją  się do sprzedania w ma­
gazynie JP. Józefa Kopscha.

3 Zaw iadam ia się Publiczność, jeś!Jfy .kto ży­
czył mieć brewar urządzony podług n iyp ó źn ie j­
sze go wynalazku, widzieć może każdego czasu 
w majętności JW . Podkomorzanki Horainóu ny  
p ó łto re j m ili od W ilna,Petesza zw ane j na trak ­
cie lid rk irrt , w którym  wychodzi z beczki i )  ta  
wódki ga rćy  5o — oraz drew suchych na robot 
5 woz jeden i  tym samym ogniem z pod bani 
cztery stancje ogrzewa i  wodę do zatoru gotuje. 
W ynalazca takiego urządzenia brewar u zabawi 
do wileńskich kontraktów w Peteszya czasu kon­
traktów  w kamienicy X X . Dominikanów pod ІѴЛ19, 
jeś liby kto życzyT sobie wziąść pewny p lan , mo­
że w W iln ie  czasu kontraktów na wzmienionem  
m iejscu osobiście widzieć się.


